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—  K r a k ó w , —
Dnia 22 i 23 b. ni. i r. wmieście okręgo- 

wem Chrzanowie, o 10 z rana, i o 2giey 
z południp sprzedane będą publicznie, jako 
to: stoliki, szafy, lustra, lichtarze mosiężne, 
szkło, talerze, komody, zegar ścienny, ka­
napy, sofy, kredens, łóżka, lanszafty, bry­
czka i t. p. Mający chęć kupna z gotówką, 
przybydź zechcą.

Chrzanów dnia 14 Lutego 1832 r.
Tomasz Jatcorsh 

. t Konini. sąd.

P O L S K A .
W ARSZAW A 9 Lutego.

— Wczoray w doroczną uroczystość uro­
dzin J.C.M. Wielkiego Xcia Michała, roz­
poczynającego 34 rok życia, JW* hrabia Witt 
jenerał gubernator przyjmował powinszowa- 

składane przez władze cywilne i woy-

fckowe. W  kaplicy zamkowey i w kościel* 
metropolitalnym , w którym celebrował JW. 
JX. biskup Pawłowski  ̂ odbyło się solenne 
nabożeństwo i śpiewano Te Deum. W ie. 
czorem cyfra W go Xięcia jaśniała na głó­
wnym ratuszu, oświecono domy rządowe i 
obywatelskie.

—  Hrabia Artur Potocki zakończył życie 
W Wiedniu.

—  Wczoray przybyło wielii officerów roz­
maitych stopni z Gdańska do stolicy.

 __  Znawcy Aletorolugii przepuwiadają, że
jeszcze dość tęgie mrozy nastąpią.

  Upadek bydła w bardzo wielu miey-
scach królestwa Polskiego nie ustaje.

 „ Wczoray w teatrze narodowym na przed­
stawienie żądaney opery Fra lfjavo/o, licznie 
przybyli słuchacze. JPanna W ołków przy­
wołana.

K O S S T A
Od e s s a  10 Styczni*

— Od 30 grudnia do 1 stycznia było tu 
dosyć mocne zimno; termometr posunął si£ 
do H  stopnia, a lód pokrył morze jak da­



leko można było okiem zasięgnąć; lecz po- 
źniey powietrze zelżało i zupełna nastała 
cisza.

-  Podług urzędowych doniesień z Tagan- 
rogu, przypadła tani w nocy z 22 na 23 gru­
dnia burza, prócz wymienionych już strat 
zrządziła jesz.cze szkody w magazynie żywno­
ści na 462 rubli, a w towarach złożonych 
na giełdzie, za 69,850, tak iż całkowita stra­
ta po ogólnem oszacowaniu wynosi, 331,900- 
Dochodzą także wiadomości z Ekaterynosła- 
wia o bardzo znacznych szkodach, zrządzo­
nych przez tęż burzę w tamteyszych oltołi-. 
cach; wiele mostów i budynków zupełnie zni­
szczone zostały. 1

P R U 8 8 Y .
Królewiec 24  Stycznia*

—  W  dzieniku wydawanym w.Hanau pod 
tytułem »Aeue Zeitschwingeu* znayduje się 
W A rze 23 z dnia 30 Grudnia r. z. wiadomość 
nadesłana yedakcyi przez Dra Spazier, niby- 
to ze stanowisk korpusów polskich yrfhussuch 
i Galicyi pochodząca, która gdyby istotnie po­
chodziła od Polaka, byłaby godnym uwagi do- 
wodein lekkomyślności, z jaką nadsyłający u- 
miał pominąć obowiązki prawdy i wdzięczno­
ści. Lubo tu u nas w,Prusach postępowanie 
względem woyskowych \\ eszłyoh do naszy cli 
g i  anic dostatecznie jest znane, i liczne dzięk­
czynienia officerów polskich uwielbiają dozna­
ne względy i łaskawość dostoynego naszego 
monarchy, rów nie jak przychylne przyjęcie i 
z sobą postępowanie jakie tu znaleźli; to ie- 
dnakże oddając hołd prawdzie umieszczamy 
tu proste przedstaw ienie okoliczności aby nad­
syłającemu wspomniony artykuł, i znaleźć się 
mogącym wierzącym mu czytelnikom, pozo­
stawić użytkowanie z niego na własną ko­
rzyść.,

Gdy szczątk' woyska polskiego dowodzo­
ne przez Ry bińskiego gnąłazły schronienie W 
państwie Pruskióm, a' stan ich który w dłu­
gim odwrocie przez brak żywności i odzie­
nia stał się prawdziwie godnym litości, przez 
przychylne i trudne opatrzenie znacznie zo- 
st, polepszony, rząd pruski musiał pomyśleć 
o tern, aby poniesione przez nie„ 0 wielkie o-

n,ietr; va^  naJt° długo. Postanowienia 
Cesarsko-Rossyjskiego dworu były wówczas o 
tyle tylko wmdome, że wszystkim officerom

korpusu Rybińskiego powrót do Polski był 
zLronionym iw pojedynczych tylko wypadkach 
ułaskawienie było zastrzeżone, o podoffice- 
rach i żołnierzach zaś żadney niebyło wzmian­
ki. Rząd pruski wprzekonaniu, że wielu of- 
ficerów musiało mieć powody, opuszczenia na 
zawsze swey oyczyzny , zamierzał w takowey 
okoliczności poznać liczbę osób należących 
do tey kategoryi, a lubo dalekim był od my­
śli wydania ich, niemógł jednakże inieć chę­
ci dozwalać im trwałego pobytu w spokoy- 
ney i szczęśliwey oycżyzney naszey, Pułko­
wnik Kanitz otrzymał yyięc zlecenje wysłucha­
nia protokularnie offtceiów koipusu Rybiń­
skiego : Czy li chcą się poddać na łaskę Nay- 
jaśnieyszego Cesarza Rossyi, łub w razie 
przeciwnym , który kray sobie obierają na 
schronienie? — Rozkazy wydane pizez do­
wodzącego jenerała porucznika Krafft, do przy­
jętych polskich woyskowych, w celu ogłosze­
nia tego postępowania, równie jak zawiado­
mienie przez pułkownika Kanitz Rybińskiemu 
nadesłane, są zapewnie .owe adressy, o któ­
rych mowa w rzeczonym artykule; na wszelki 
przypadek jednakże W żadney z odezw tych, 
niebyło i nayiunieyszey nawet wzmianki, aby 
officerowm polscy namawiali swych podoffi- 
eei'o\V i żołnierzy do przyjęcia nmńestyi. — 
Więcey ń ż  dwie trzecie officerów, zradością 
oświadczyły gotow ość poddania się lasce pra­
wego swegj. władcy, Równocześnie sporzą­
dzono spisy imienne ‘ narodowe wszystkich 
przeszłych polskich podofficerów i żołnierzyk 
i przytem wysłuchano ich życzeń względem 
powrotu do. oyczyzny^ Nim jednak spisy te 
były ukonczone i podane, nastąpiło postano­
wienie N ayjuśnieyszego' Cesarza Rossyi, któ- 
rem wszystkim polskim podofficerorn i żoł­
nierzom, jeżeli się niedopuścili szczególniej­
szych przestępstw, ogólna amnestya przyzna­
ną została.

Wielee poważany nasz monarcha został 
przez to spow odownńy, wiernym swoim pod­
danym xv prowiiicyach tutejszych, którzy już 
przez kilka miesięcy byli ponosili kwateru- 
runek woyska polskiego, odjąć ile i n o i n a  nay- 
prędzey ten ciężar, i xv skutek tego zarzą­
dzić powrót przeszłych podofficerów i żulnte-
rzy, j?dyż przy pewności, że im przy dostar­

czanie, polrzebnoy żyxxności i xvspurciu, zu­
pełnie wolny powrót do s w e g o  kraju będzie 
dozw olony; nie było już poxvodu do, d"izsze- 
go ich w państwie Pruskiem pobytu. W  tym



samym czasie Nayjaśriieyszy Król Jmć roz­
kazał wyjechać tym officerom polskim, któ­
rzy oświadczyli, iż już niepowrócą do swo- 
jey oyczyzny, iwiększey liczbie tychże pozba- 
wioney wszelkich środków, wyznaczył wspa­
niałomyślnie wsparcie, dozwoleniem potrze­
bnych podwód i poLreraney dotąd pensy! aż 
do granicy pruskiego Państwa.

Przy nastąpior.ern potem wyjściu podoffi- 
■cerów i żołnierzy, równie jak przy oświad­
czeniach officerów, nieokazato się, aby cały 
korpus, jak się wyraża autor artykułu, miał 
uważać przyjęcie amnestyi dozwoloney nay- 
łaskawiey przez Cesarza Rossyi, za krok hań­
biący. Z k<(rpusó w u iełguda i Rybińskego przy­
było dobrowolnie około 12,000 lurizi.pa miey- 
sca zgromadzeń wszyscy bez użycia jakiey- 
kolwiek przemocy, w nay większym' porządku 
i  nayradosniey powrócili do swojey oyczy­
zny.

Gdyby potrzeba było wynagrodzenia za li­
czne trudy i ofiary, jakie wynikły z przyję­
cia, utrzymania i odesłania tego woyska, dla 
woyska pruskiego i mieszkańców kraju; to 
niemogłoby Lydź piekmeyszego nad to, jakie 
się wielokrotnie i z zapałem objawiało w bło­
gosławieństwie powracających dla naszego do- 
słoj nego i wspaniałomyślnego monarchy; a je - 
źliby jeszcze potrzeba odpdicia nierzetelnego 
podania o użytey przemocy, to się on znay- 
Juje niezaprztczenie wfaclum , że kilku set 
polskich żołnierzy z początku złudzonych na­
mową wzbraniało Się wyjść, lecz późniey zmie­
nili swoje postanowienie, i przyspieszonemi 
pochodami połączyli się z swoimi toyyarzy- 
szaini, równie jak i w tern, że z powracają­
cych żaden się nie cofnął, gdy przy granicy 
pruskiey przez officerów mających zlecenie 
przychylnie zostali przyjęci, a zarazem publi­
cznie wezwani; »Aby każdy pozostał w Frus- 
sac/t, kto dla szczególnego przewinienia mo­
że spodziewać sic kary.s

Z  resztą komendy woyska pruskiego do 
konwoju powracających, były przydane tylko 
w bardzo małey liczbie; gdyż przeznacze­
niem Ich było jedynie przestrzegać porządku
W marszach i na kwaterach, dla dobra mi
szkańców kraju, jako też i powracających 
również jest bezzasadna, że pułki rossyjskie 
snuły się po nad granicą, gdyż officerom ros- 
syjskim mającym zlecenie przyjmowania po­
wracających, towarzyszą małe oddziały ka- 
Waleryi, a ludzie ci podzieleni podług woje-
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wództw, pod wybranymi z pośród siebie do­
wódcami powracają do swoich rodzin.

Prawda, że mała jeszcze część z przyby­
łego woyska Polskiego pozostała w prowm 
eyi tuteyszey, w ktorey niemożna niepoznąć 
wpływu namowy, lecz jakkolwiek fo się zda­
je godne kary i nagany; niepotrzeba jednak­
że było, aby ludzie ci rzucali się na ziemię, 
dla uzyskania tymczasowo pozwolenia pozo­
stania się; tutcysiŁe, władze woyskowe znają 
nad to dobrze ducha łaski i łagodności jaki 
ożywia naszego dostoynego władcę, aby nip- 
były miały naprzód zasiągnąć rozkazów Jego 
\vzględein tych nieszczęśliwych uiadzonych; 
równie też z powodu tego niepotrzeba by- 
to adressu Rjbińskięgo.

Pa ierrlzenie, żcBem chciał przedsięwziąć 
przeprowadzenie korpusu Polakow (jak autor 
powiada) do goścrnr.ieyszego kraju, zbija się 
samo przez się tern’, że jak już powiedziano, 
prawie wszyscy officerowię Polscy, którzy 
weszli za granice nie posiadali i środków do 
odbycia podróży i takowe zyskali jedynie przez 
łaskawość naszego monarchy; skądżeby się 
tedy były miały wziąść środki do przepro­
wadzenia do odległego kraju, pewney liczby 
podofficerów i żołnierzy?

Zarzufy jakie autor pisma tego, wjkońcu 
czyni także rządowi Cesarsko Austryjackie- 
inu, tatwo mogą bydź ocenione podług te­
g o , jak uznane zostały dobrodzieystwa od 
rządu Pruskipgo zyskane. Jm więcey zgo­
dności zachodzi w tym względzie między o- 
budwoma dostoynemi rządami, tym szczęśli­
wszymi cenić się będą mogli woyskowi Pol­
scy, wpaństwach Cesarsko Austryackich przy- 
jęci.

B E L G I J  E
BRLAEi.j.\ 2 9  S tycznia .

— Stosownie do postanowienia królewskie­
go z d. 10 b. rn. wszelka broń wywożona za 
granicę ulega poprzednio rewizyi, celem prze­
konania się, że pomiędzy tą nieznayduje się 
broń skarbowa.

— Gazety tuteysze zawierają następujące 
szczegóły o śmierci jenerała Belliard. W cźo- 
ray W południe, jenerał Belliard został tknię­
ty apopl»xyą w parku. J„ż z rana uczulste 
słabym; późniey było mu cokolwiek lepiey’, 
śniadał więc jak zwykle i udał się do krom. 
Przy wyjściu z.pałacu, na nowo uderzyła na 
niego słabosc; udał się do parku; tu był
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Ttnnszony usiąśdź na ławce i natychmiast om­
dlał; mimo wszelkiey pomocy, niepodobień­
stwem już było przywrócić mu przytomność. 
Doktór Lebeau obecny w pałacu, przebiegł 
natychmiast i czynił co mógł dla ocalenia je ­
nerała. Przeniejionogo do mieszkania, gdzie 
skonał około godziny 3 z południa. Jenerał 
lir. Belliard urodził się 26 maja 1769 roku 
w  Fontenay. Szef głównego sztabu pod Du- 
mourierem odznaczył się w bitwach podGrund- 
pre, St. Menehould i Jernappes. Po przey- 
ściu Dumouriera , został odwołany i areszto­
wany. Kilka miesięcy pćżniey jednakże zo­
stał umieszczony przy arinii w Wandei pod 
rozkazami jenerała Hoche. Odbył kampanie 
we Włoszech i Egipcie pod Napoleonem, 
który, jako pierwszy konsul, mianowałgo do- 
wódzcą 24 dywizyi woyskowey. W  roku 
JS05 został szefem sztabukawaleryi pod Miu- 
ratein. Po odbyciu kampaniy roku I8Ó7 i 
J808 w Prusach i w Polsce, w końcu osta­
tniego roku został mianowany gubernatorem 
Madrytu. Opuścił Hiszpanią gdy się rozpo­
częła kampania roku 1812. W  bitwie pod 
Lipskiem kulą działową został w rękę ra­
niony. Za pierwszey restauracyi zyska] go­
dność Para, W  czasie stu dni, był nadzwy- 
czaynyin posłem przy królu Joachimieiśv.iad- 
kiem ostatnich jego nieszczęść. Za drugiey 
restauracyi wyłączono go od parostwa i are­
sztowano. Odzyskał wolność 3 Czerwca 18i6 
a 5 Marca 1819 przywrócono mu godność 
Para. Zaraz po dniach lipcowych, powie.- 
rzono mu ważne missye. Usiłowania jego 
W sprawie belgiyskiey są wiadome.

N ID E R L A N D Y .
u a g *  2 Lutego.

— Do Middalburg przybył dnia 26 wieczo­
rem królewski, statek parowy de Łeeuw  z de­
peszami od rządu dokonfertncyi lonJyńskiey, 
depesze te zawiózł statek parowy Curacao 
do Anglii.

—  W skutek śledztw uskutecznionych przez 
sądy względem kradzieży kleynotów xięźney 
Orsnii,. okazało się że złote i srebrne ich 
oprawy po wykupieniu kamieni, na otwarłem 
jo lu , którego nazwisko z przyczyn łatwych 
do odgadnięta niemoie jeszcze bydź wyja­
wione, były zakopane. Tymczasem przedsię­
wzięto tam już poszukiwania, przy których 
wynaleziono wiele kosztownych przedmiotów

i te już tu przysłano. Pośpiech zjakim w fj- 
mowano drogie kamienie z oprawy^ okazuje 
się ztąd, że mnieysze kamienic, ktćremi wiel­
kie były otoczone, wszystkie pozostały niena­
ruszone.

— e ——

Doniesienia prywatne
P odp isany  ma h on or  z a w ia d o m ić ,  iz w składzie j e g o  

p rz y  u l i c y  S ia w k o w sk ie y  w k a m ien ic y  P. Zameckieg;® 
pod N rem  44G , dostać  m ożna  k a p e lu szów  w  r ó ż n y c h  
ga tunk ach  tak ka&torowych jako  i jedw abn ych  za p o -  

m ie r n ą  c e n ę ;  tudzież kape lu Szów  dla L ib e r y !  tak  »  

ga lonam i z ło ferai ,  srebrneuii  j a k o  tez s zy c h o w e m i .
Józef R icdel.

t u  n  W  dobrach  P o r e m b a ,  Józefa  l i r ;  S zem beka  

d z iedz icznych ,  iest każdego  czasu z w o ln e y  rę k i  50 sztuk 
baranów  do sp r ze d a n ia ,  ta k o w e  na 3 k ia sty  są pod z ie ­

lone, cena  icsfc p o m ie r n ą .  Przez zak u p ion e  b ar an y  
X i ę c i a  Lichn ow akie  g o ,  w e łn a  n ą  tychże  znacznie  i e tó  
u lepszona.  Kazden ży c z ą c y  sob ie  ta k o w e  n a b y ć ,  ze ­
c h ce  się udać do wsi P o re in h a ,gd z ie  n a o cz n ie  przek a -  

na się  o p ięk n ośc i  tychże .

N izćy podpisany pow róciw szy z k ró tk iey  podroży,, 
nia zaszczyt donieść Sznnowney P u b l i c z n o ś c i ,  i z  rozp o­
czął ua now o dawanie lekcy j j e ź d z i e c t w a ,  a m ianow icie;

1 System atyczno-teoretycznie i praktycznie w ykła­
dać będzie zasady sztuki jeżdżenia konno dla pici obo- 
jćy  i w oU yżow ania tak dla osób cyw ilnyoh jak  w o j*  
sk ow ych,  ̂ *

2 .  Tressujp  młode rem on ty , ,  n ieran iey  p op ra w ia
ron io n e  wierzchowce*

3. K on ie cugow e, już takie które nigdy zaprzęgane 
n ieb y ły , już- takie któreby zlćni użyciem  onycl. » a a .  
w ionę scala ły ,, podeym uje się w jak naj krótszym  eza- 
«ie  doskonale w yuczyć, a kuć się nśedające do spokoy- 
nego kuria przyzw yczaić.

4. Przyjm uje do swey stayni i ua swóy obrok k o ­
n ie , potrzebujące k u r a c ji ,  niem niey w ykonyw ać z po­
m yślnym skutkiem oper&cye’ anglizowauia, za złożoną 
poprzednio przez siebie kaucyą, podeymujc się.

5. Ainalorow ie konne'y, jazdy, mogą znalćść u podpi­
sanego konie do odbycia spaceru , a to za jak  Maya­
mi ark owańsza cenę.

0. Przy kupnie koni w szelk iiy  maści i rodzaju, bądź^ 
strzeleckich , cu g o w y ch , bądź w ierzch ow ych , użyte 
cznych rad udzielić może.

7 . M aiący wiasne k o n ie ,  m ogą w każdym czasie w  
raytszuli nrzezemnie trzyinaney z bezpieczeństwem  ie - 
ździć, za obiatą.

Z g o ła , wszelkie dogodności przyy iązane do konney 
iazdy i potrzebne wiadom ości w tey sztuce, naysum ien- 
niey i naygoriiw iey w y p e łn ić , podpisany bierze sobie 
za obow iązek, o ezem niaiący chęć brania lekcyy, na­
ocznie przekonać s ię  będą m ogli. E  Thebach ,

M istrz Jeździectw a.

W  okręgu W . M. póltory mili od Krako­
w a, na trakcie Proszowskim, jest wies do 
sprzedaży lub zamiany za dzierżawę znaczną- 
Resztę wiadomości Kantor Gazety Kćukt 
^yskiey udzieli.


